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Wychodzi codziennie, oprócz dni następujących, po świętach uroczystych i -Niedzie­
lach — Prenumerata w biurze Dyrekcji, ulica Miodowa Nr. 48< i Kantorach. Ob­
wieszczenia przyjmują się za opłatą od wiersza druku: za 1-krotne obwieszczenie 
kop. 8, za 2 krotne kop. 9 , za 3 -krotne kop. 12.—Artykuły nadsyłane do zamieszcza­
nia w Dzienniku nie zwracają się- — We wszystkiem co dotyczę Dziennika, należy 

odnosić się wprost do Dyrekcji obu Dzienników Warszawskich.

Rok 3.
Prenumerata w Warszawie rocznie rs. 8. — Półrocznie rs.4. — Kwartalnie'rs. 2. — 
Miesięcznie kop. 67. — Bez odnoszenia w biurze Dyrekcji prenumerata nie przyj­
muje się.—Numer pojedynczy !cop. 5. — Za odnoszenie do domu opłaca się mieśię 
czuie kop. 5. — Na prowincji na stacjach Pocztowych w Królestwie i Cesarstwie 
Rocznie rs. 9 kop. 20. Półrocznie rs. 4 kop. 60. Kwartalnie rs. 2 kop. 30. Mie 

sięcznie kop. 80. — Za przesyłkę w kopertach kw artainie dopłaca się rs. 1.

S P I S  R Z E C Z Y .
D Z IA Ł  URZĘDOW Y. —  Komisja likwidacyjna. — 

Dyrekcja ubezp.— Najwyższy ukaz .— Zwolnienie od za­
ciągu w ojskow ego.—Zaliczenie. — Nominacja. — O rgani­
zacja sądownictw a.—Szpital wojskowy w Łowiczu.

DZJAŁ N 1E U RZĘDOWY.— W a r s z a w a .-  P rze­
gląd polityczny.—Telegramy. — Wiidomości telegrafi­
czne. — Sprostowanie.— Ruskie towarzystwo dobrocz.— 
Fotograłje . —K oncert p. H . D ąb row sk iego -- Benefis p, 
K urcjuszowej.—Towarzystwo „H arm onja” . — Niektóre 
dane statystyczne tyczące się homeopatji. —  Dzieło W ł. 
Gethe. — W ystąpienie nowej śpiewaczki.— Żydzi i niem- 
cy w Czechach i M oraw ji.— Jubileusz. —  A m ery k a . 
Pośrednictw o.— A uStrja. Pensje emerytalne. — Kon­
ferencja deputowanych. — NiSUŁCy. Pokój pomiędzy 
Saksonją a P rusam i.— Turcja. Powstanie na w. Kan- 
dji. — Księstwa dunajskie.— K orespondencja  h a n ­
d lo w a  z Gdańska.

P R Z E W O D N IK  W A R SZA W SK I.

©ZIAŁ URZĘDOWY

W arszaw a,  
d nia  12  ( 2 4 1 L*aźd*ierjiifee.
K om isja Likw idacyjna w Królestwie Polskiem, po­

daje do powszechnej wiadomości, iż wynagrodzenia li 
kwidacyjne: w ilości rs. 91 kop. 67, przypadające na mo­
cy rozporządzenia Komisji z dnia 11 (23) Października r. 
b . Kazimierzowi Brzezińskiemu, właścicielowi dóbr Go- 
lędzkie, położonych w Gubernji W arszawskiej, Powiecie 
Gostyńskim, Gminie Oporów, wyasygnowane będzie ko­
mu należy z Kasy Powiatu W arszawskiego; — w ilości rs. 
4 ,674 kop. 19, przypadające na mocy rozporządzenia 
Komisji z d. 11 (23 ) Października r. b. Józefowi Czar­
nowskiemu, właścicielowi dóbr Kroczewó, Niepiekły, 
Strubiny, Gostolin i Sobole A. B., położonych w Guber- 
nji Płockiej, Powiecie Płockim , Gminie Załuski, w ysła­
ne zostało do Kasy Powiatu Płockiego, celem wypłaty 
komu należy; — w ilości rs. 369, przypadające na mocy 
rozporządzenia Komisji z dnia 11 (23) Października r. b. 
Karolowi pruskiem u, właścicielowi dóbr Falszewo, po­
łożonych w Gubernji W arszawskiej, Powiecie W łocław ­
skim, Gminie BytOJi, wysłane zostało do Kasy Pow iatu 
W arszawskiego, celem wypłaty komu należy;— w ilości 
rs. 5 ,097 kop. 94, przypadające na mocy rozporządze­
nia Komisji z dnia 11 (23 ) Października r. b. S tanisła­
wowa Wierzbickiemu, właścicielowi dóbr Bognszyce • 
Stare, położonych w Gubernji Augustowskiej, Powiecie 
Łomżyńskim. Gminie Szczepanowo, wysłane zostało do 
Kasy Powiatu Łomżyńskiego, celem wypłaty komu nale­
py;— w ilości rs. 2 ,530 kop. 82, przypadające na mocy 
rozporządzenia Komisji z d. 11 (23) Października r. b. 
Stefanowi i) ojczyńskiemu, właścicielowi dóbr Poryte- 
Jab łoń , położonych w Gubernji Augustowskiej, Powiecie 
Łomżyńskim, Gminie Zambrovco, wysłane zostało do Ka­
sy Pow iatu  Łomżyńskiego, celem w ypłaty komu należy; 
— w' ilości rs. 32,307 kop. 42, przypadające na mocy 
rozporządzenia Komisji z dnia 11 (23) Października r. 
b. W ładysławowi B ra m iń sk iem u , właścicielowi dóbr 
Łazy, położonych w Gubernji W arszawskiej, Powiecie 
Łowickim, Gminie Lazy, wysłane zostało do Kasy P o ­
wiatu W arszawskiego, celem wypłaty komu należy ;— w 
ilości rs. 3 7 4  kop. 67., przypadające na mocy rozporzą­
dzenia Komisji z d. 11 (2 3 ) Października r. b. H enryko­
wi i Konstancji P ilchow sk im , właścioielooin wsi Sa- 
dówka, położonych w Gubernji Warszawskiej, Powiecie 
Rawskim. Gminie Bratoszewice, wysłane zostało do Ka­
sy Pow iatu W arszawskiego, celem wypłaty komu nale­
ży;— w ilości rs. 11,515 kop. 60, przypadające na mocy 
rozporządzenia Komisji z dnia 1 1 (23) Października r. 
b. Bronisławie fcnglert, właścicielce dóbr Święte, po ło­
żonych w Gubernji Warszawskiej, Powiecie W łocławskim, 
Gminie Straszewo, wysłane zostało do Kasy Powiatu

W arszawskiego, celem w ypłaty komu należy; —  w ilości 
rs. 3,282 kop. 16, przypadające na mocy rozporządzenia 
Komisji z dnia 11 (23) Października r. b. W incentemu 
Niniewskiemu, właścicielowi dóbr Tubądzin, położo­
nych w Gubernji W arszawskiej, Powiecie Kaliskim, Gmi­
nie Bartochów, wysłane zostało do Kasy P ow iatu  Kali­
skiego, celem wypłaty komu należy; — w ilości rs. 3 ,839 
kop. 93, przypadające na mocy rozporządzenia Komisji 
z dnia 11 (23) Października r. b. Pelagji Morawskiej, 
właścicielce dóbr Dąbie, położonych w Gubernji W arszaw­
skiej, Powiecie Łęczyckim, Gminie Sławoszewo, wysłane 
zostało do Kasy Powiatu W arszawskiego, celem wypłaty 
komu należy; — w ilości rs. 5 ,260  kop. 34, przypadające 
na mocy rozporądzeniaKom isji z dnia 11 (23) P aździer­
nika r. b. Karolowi Wendorff, właścicielowi dobr Umie­
nie, położonych w Gubernji W arszawskiej, Powiecie Ł ę­
czyckim, Gminie Drzewce, wysłane zostało do Kasy P o ­
w iatu W arszawskiego, celem wypłaty komu należy;— w 
ilości rar. 7 ,770 kop. 74, przypadające na mocy rozpo­
rządzenia Komisji z dnia 11 (23) Października r. b. L u ­
dwikowi Zabłockiemu, właścicielowi dóbr Dobrzyniem 
mały, położonych w Gubernji W arszawskiej, Powiecie 
Stanisławowskim, Gminie Glinianka, wysłane zostało do 
Kasy Pow iatu W arszawskiego, celem wypłaty komu na­
leży;— w ilości rs. 14,459 kop. 47, przypadające na mo­
cy rozporządzenia Komisji z dnia 11 (23) Października 
r. b. Ludwikowi Małkowskiemu, właścicielowi dóbr 
Trębki, położonych w Gubernji W arszawskiej, Powiecie 
Gostyńskim, Gminie Dobrowo, wysłane zostało do K a­
sy Powiatu W arszawskiego, celem wypłaty komu nale­
ży;— w ilości rs. 788, przypadające na mocy rozporzą­
dzenia Komisji z dnia 11 (23 ) Października r. b. Emilji 
i Józefowi Rudnickim, właścicielom dóbr Mroczki-wiel­
kie, położonych w Gubernji W arszawskiej, Powiecie Kali­
skim, Gminie Szczytniki, wysłane zostało do Kasy P o ­
wiatu Kaliskiego, celem wypłaty komu należy; — w ilo­
ści rs. 4 ,570 , przypadające na mocy rozporządzenia K o­
misji z dnia 11  (23) Października r. b. Piotrowi K itz- 
man, właścicielowi dóbr Będkowsfca-wola, położonych 
w Gubernji W arszawskiej, Powiecie Sieradzkim, Gminie 
Barczew, wysłane zostało do Kasy Pow iatu Kaliskiego, 
celem wypłaty komu należy;—  w ilości rs. 1,747, przy­
padające na mocy rozporządzenia Komisji z dnia 11 (23) 
Października r. b. W ładysławowi Waligórskiemu, w ła­
ścicielowi dóbr Pieczonogi, położonych w Gubernji R a­
domskiej, Powiecie Miechowskim, Gminie Pałecznica, 
wysłane zostało do Kasy Pow iatu  Kieleckiego, celem 
wypłaty komu należy;— w ilości rs. 33 ,627 , przypadają­
ce na mocy rozporządzenia Komisji z dnia 11 (23) P aź ­
dziernika r. b. Janow i Szabełskiemu, właścicielowi dóbr 
donacyjnych Jasieniec i Białobrzegi, położonych w Gn- 
bernji Radomskiej, Powiecie Opatowskim, Gminach Cie­
pielów i Chodcza, wysłane zostało do Kasy Pow iatu R a­
domskiego, celem wypłaty komu należy; — w ilości rs. 
3,049 kop. 7 2, przypadające na mocy rozporządzenia 
Komisji z dnia 11  (23) Października g. b. Konstantemu 
Rajskiemu , właścicielowi dóbr B iała-bło tna, położonych 
w Gubernji Radomskiej, Powiecie Olkuskim, Gminie Iżą- 
dze, wysłane zostało do Kasy Powiatu Kieleckiego, celem 
wypłaty komu należy; — w ilości rs. 2,567 k. 30, przy­
padające na mocy rozporządzenia Komisji z dnia i l  (23) 
Października r. b. małoletnim Michałowi i Zygmuntowi 
Szydłowskim, właścicielom dóbr Kamicń-mały, położo­
nych w Gubernji Radomskiej, Powiecie Opoczyńskim, 
Gminie Janikowskiej, wysłane zostało do Kasy Pow iatu 

i  Radomskiego, celem wypłaty komu należy; — w ilości rs.
’ 883 kop. 83, przypadające na mocy rozporządzenia K o­

misji z dnia 11 (23) Października r. b. Konradowi W a­
gner i Rózalji JDreszler, właścicielom dóbr Lukawka B., 
położonych W Gubernji Radomskiej. Powiecie Sando­
mierskim, Gminie Górki, wysłane zostało do Kasy P o ­
wiatu Radomskiego, celem w ypłaty komu należy.

D yrekcja Ubezpieczeń zawiadamia, że G łów na Kasa 
Oszczędności z Kantorem  Pomocniczym w Gmachu s z k o l ­
nym za kościołem św. Aleksandra przy ulicy B e lw e d e r-  
skicj pomieszczonym, w tygodniu upłynionym do dnia 
9 (21) Października roku bież. włącznie, wydała książe­

czek nowych 62, na które, tudzież na dawniejsze w 324 
wnioskach złożono rs. 4 ,838 kop. 85. N a żądanie zaś 
125 Uczestników (prócz procentu rs. 91 kop. 84 nale­
żnego za rok bieżący od całkowitych odbiorów), w ypła­
ciła rs. 7,068 kop. 99 i umorzyła książeczek 46. P rz e ­
to uczestników 17,784, posiada kap itał rub . sr. 667 ,715  
kop. 75.

N ajwyższy ukaz do rządzącego senatu. — Ukazem 
Naszym, z dnia 28 czerwca r. b., do rządzącego senatu 
wydanym, poleciliśmy zwołać sąd najwyższy kryminalny 
dla rozpoznania sprawy z powodu wykrytych w różnych 
miejscach Cesarstwa występnych zamiarów przeciwko 
najwyższej władzy i prawej formie rządu. Obecnie, po 
wydaniu przez ten sąd stanowczego wyroku co do osób, 
które miały udział w tych zamiarach, rozkazujemy po- 
mieniony sąd zwinąć. Rządzący senat wyda w tej mierze 
stosowne rozporządzenie. — N a oryginale w łasną Jego 
Cesarskiej Mości ręką podpisano: „A L E X A N D E R .” — 
W  Carskiem-siole, d. 5 października 1 8 6 6  r. (Zb. post.)

Ordery. — N. król duński udzielić raczył ordery Da- 
nebroga, dowódcy fregaty rosyjskiej „O słabia” fligiel- 
adjutantowi Jego Cesarskiej Mości, kapitanowi 2-go sto­
pnia Kremerowi. i dowódcy korwety ’’W ifjaź” , kapita­
nowi 2 -go stopnia Zielenemu 3 , którzy decyzją Cesar­
ską upoważnieni zostali do przyjęcia i noszenia tych or­
derów. (Rus. Inw.)

Zwołnienie od zaciągu ivojskowego W  Nrze 85 
, Zbioru praw  i rozporządzeń rządowych” zamieszczo­
ne jest następujące postanowienie: Najjaśniejszy P a n , 
na skutek decyzji komitetu ministrów-, zapadłej na wnio­
sek ministerstwa spraw  wewnętrznych, w dniu 2 0  sier­
pnia r. b. najwyżej polecić raczył, uwzględnić wstawie­
nie się naczelnika gubernji mohylewskiej o zwolnienie 
od powinności zaciągowej zapisanych na początku 1865 
roku do stanów opodatkowanych osób byłej szlachty 
polskiej z powiatu rogaczewskiego, wyznania praw osła­
wnego, które podczas rozruchów w północno-zachodnim 
kraju, w zamiarze podania pomocy rządowi w uśmierze­
niu rokoszu, z upoważnienia byłego jen era łg n b e rn a to - 
ra  hrabiego Murawiev. a, sformowali z pośród siebie od­
dział zbrojny konny, przez co z jednej strony przyczynili 
się do powstrzymania w gubernji mohylewskiej ruchu 
rewolucyjnego, a z drugiej, dowiedli przywiązania swe­
go do Monarchy i ojczyzny. (Rus. Inw .)

Zaliczenie. — Przez Najwyższy rozkaz zd. 7 paździer­
nika, liczący się w jeździe gwardji, szef S-go voznie- 
sieńskiego pułku ułanów, Jego Wysokość książę Ale- 
ksander Heski, zaliczony, został do pułku kawalergardów . 
(Rus. lnic.)

Nominacja. — Przez rozkaz Jego Cesarskiej W ysoko­
ści jenerał-adm irała, z d. 1 października, kapitan-lejt- 
nant Zelenoj 2 , mianowany został redaktorem dziennika 
„M orskój Zbornik” . (Rus. Inw.)

O rganizacja sądow nictw a. — Na wniosek ministra 
sprawiedliwości, Najjaśniejszy P an  najwyżej rozkazać 
raezył: 1) uorganizówać sądy okręgowe w gnbernjachr 
pskowskiej, riazaiDkiej, tulskiej i kaługskiej — w dru­
giej połowie października, a w gubernjach: nowogrodz­
kiej, twerskiej, włodzimirskiej i jarosław skiej— w ciągu 
miesiąca listopada 1866 r., w takim składzie, aby sądy 
te mogłv rozpocząć posiedzenia porządkujące na zasa­
dach organizacji sądowej; 2 ) wprowadzić w wykonanie 
ustawy sądowe z d. 2 0  listopada 1864 r. w całej ich 
rozciągłości, w s p o s ó b  wskazany postanowieniem 1 9 paź­
dziernika 1 8 6 5  r., w pierwszych czterech gubernjach 15 
listopada, a z pozostałych 15 grudnia 1866 roku. (R u s . 
Inw.)

Szpital wojskowy w Łowiczu, zali-zony w roku 1864 
czasowo do .-szpitali 3 -go rzędu, z najwyższego polece­
nia przeniesiony został napówrół do 2 -go rzędu. (J? 
Inw.).

—  ,»....



2 2 7 0

DZIAŁ M E IRZĘDOWY
W a r s z a w a ,  

d u id  1 2  (2 4 )  P a ź d z i e r n i k a
Yvr kwestji rzymskiej, która z powodu zbli­

żania się terminu wykonauia konwencji wrze­
śniowej. i w braku innych ważniejszych kwe- 
stij w środkowej Europie, najbardziej zajmuje 
sfery polityczne,— Memorial diplomatique utrzy­
muje, że rząd francuzki udzielił stolicy apostol­
skiej nie stanowcze, ale tylko warunkowe za­
pewnienie. Mianowicie obiecał poręczyć całość 
jej obecnych posiadłości, pod warunkiem wpro­
wadzenia pewnych reform wewnętrznych i za­
wiązania regularnych stosunków z ostatecznie 
zjednoczonemi Włochami. Tymczasem, jak sły­
chać z innych źródeł, papież przekłada oddale­
nie się z Rzymu, czego Francja sobie nie życzy, 
nad zbliżenie się z Włochami.

Przy głosowaniu powszechnem w Wenecji, 
jak wskazują dalsze wiadomości, w miastach 
wszystkie bez wyjątku buletyny miały napis: 
,,Tak.” Na wsiach duchowieństwo dawało przy­
kład w głosowaniu na korzyść przyłączenia do 
"Włoch.

Według telegramu z Wiednia do Bohemia, 
sejm węgierski, w razie zmniejszenia się cholery 
w Węgrzech, zostanie zwołany wcześniej niż 19 
listopada. Dziwnie wygląda ta wieść w obec wia­
domości z Węgier które poprzednio podaliśmy, 
że cholera w Węgrzech nie tylko się zmniejszy­
ła, ale nawet prawie zupełnie ustała. Tymcza­
sem Prażski Politik zapewnia, że gdyby nawet 
sejm węgierski został zwołany, sam rozwiąże 
się zaraz po zgromadzeniu się, z powodu że nie 
otrzymał odrębnego ministerstwa odpowiedzial­
nego.

Pokój pomiędzy Saksonją i Prusami, jak do­
nosi Dresd. Jour., został podpisany w Berlinie 
21-gO  b. m. Jak się zdaje, na teraz w iadom ość
ta jest prawdziwą, gdyż powtarza ją N ordd. 
A .'Z .

Stosunki pomiędzy Hiszpanją a Portugalją, 
na pozór przynajmniej ciągle są przyjazne, a 
urzędowe oświadczenie w dzienniku Epoca  usu­
wa obawy, jakie wynikły z urządzenia nad gra­
nicą hiszpańską portugalskiego obozu ćwiczeń. 
Król portugalski zamierzał zrobić wycieczkę do 
Oporto, gdzie miał być obecnym przy odsłonię­
ciu pomnika wystawionego dla Don Pedro IY.

Radykalni w Stanach Zjednoczonych, którzy 
otrzymali przewagę na wyborach w Pensyiwa- 
nji i* Massachussets, odnieśli też zwyeięztwo na 
wyborach w Stanach Yowa, Ohio i Indiana. 
Dla tego tembsrdziej stanowczo utrzymywano, 
że prezydent Johnson będzie usiłował ocalić 
swe stanowisko za pomocą jakiego przedsięwzię­
cia na zewnątrz. Celem takiego działania może 
być tylko Meksyk, gdzie dni cesarstwa są poli­
czone, pomimo oświadczeń cesarza Maksymilia­
na. Utrzymują, że misja jenerała Castelnau ma 
na celu skłonienie cesarza Maksymiliana do ab­
dykacji. Takie przypuszczenie niejako potwier­
dził rozkaz wydany przez rząd austrjacki, kor­
wecie Elisabeth, udania się do Meksyku, jak 
przypuszczają, dla odwiezienia cesarza Maksy­
miliana do Europy, którego przybycie do Mira­
mar, przed kilkoma dniami w Wiedniu zapowia­
dano na d. 30-y października.

Dzienuiki paryzkie, brukselskie i londyńskie, 
dziś nienadeszły.

t e l e g r a m y -  
K o  H si  a n t y  u o p o l ,  23-go paź­

dziernika. F lo ta  turecka, mając na 
pok ładzie  w ojska lądowe, w ypły­
nęła z m orza Darmora z zapieczę- 
towaneaii rozkazami. Do Tesalji 
posłano|znów posiłki.

K a r l s r u h e ,  24-go października. 
W czoraj przy rozprawach w izbie 
prezes gabinetu oświadczył, że p rzy ­
łączenie się do Z w iązku  północno- 
niemieckiego, je s t  kw estjążyc ia  dla 
Badenu i jedynym  środkiem ocale­
nia jedności IViemiec.

Wiadomości telegraficzno.
* B ukareszt, 2 0  października. Nadeszły tu do- 

kumenta, dotyczące uznania księcia Karola za dzie­
dzicznego księcia rumuńskiego. Książę uda się wkró­
tce do Konstantynopola, gdzie robią już na jego przy­
jęcie świetne przygotowania, Dzień wyjazdu księcia 
nie jest jeszcze oznaczony. ( Wolffs T. B .)

* M onachjum , 21 października. W sferachjmili- 
tarnych powiadają, że książę Karol bawarski ma 
zrzec się nietylko swego dowództwa w armji bawar­
skiej, lecz także szefostwa pułków austrjackiego, 
pruskiego i ruskiego. {Tamże).

* Karlsruhe , 2 0  października. Na dzisiejszem 
posiedzeniu izby deputowanych, właściwa komisja, 
obok zatwierdzenia traktatów o rozejmie i pskoju, 
postawiła wniosek, ażeby izba wniosła do protokółu 
życzenie, iżby rząd raczył: 1) dążyć stanowczo do 
wejścia państw południowo-niemieckich, zwłaszcza 
zaś Badenu, do związku z państwami północno-nie- 
mieckiemi, dla uczynienia moźliwem przywrócenia 
Niemiec zjednoczonych; 2) przestrzegać przy tych 
dążnościach, ażeby przy ukształtowaniu stosunku 
pomiędzy państwami związku, nietylko utrzymana 
została zgodna z zasadami tego związku samoistność 
pojedynczych państw co do ich wewnętrznych sto­
sunków konstytucyjnych, lecz także uzyskana została 
pewna w tym względzie rękojmia za pomocą ustawy 
związkowej; do chwili osiągnięcia powyższego celu, 
starać się ile możności o zbliżenie Badenu do Prus 
i do związku północno-niemieckiego, tak na polu 
ekonomji narodowej, jak i pod względem zabezpie­
czenia za pomocą traktatów wspólnego działania na 
przypadek wojny i porozumienia się w przedmiocie 
stosownej organizacji militarnej. {Tam że).

* Ołomuniec, 2 2 października. Cesarz odjechał dziś 
o godzinie 7-ej rano z Ołomuńca do Opawy. {Corr. 
B u r.)

*  P a r y ż , 2 2  p a źd z ie rn ik a . M o n ito r  pisze: Cesarz, 
cesarzowa i następca tronu francuzkiego, przybyli tej 
nocy do Saint-Cloud. {Tam że).

* Polskie zagraniczne gazety {Czas, D zienn ik  
Poznański, T ygodnik  Katolicki), a za niemi i organ 
francuzkich ultramontanów, L e M o n d e , zawiada­
miając czytelników o wydaleniu z Chełmu, z rozpo­
rządzenia rządu, administratora chełmskiej djecezij, 
księdza Kalińskiego, dodają do tej wiadomości obja­
śnienia powodów, jakie skłoniły rząd do przedsię­
wzięcia tego środka. Jeden z tych dzienników,—L e  
M onde ,—na mocy słów Breslauer Zeitung  utrzymu­
je, że wysłanie ks. Kalińskiego, jest następstwem je ­
go oporu rozporządzeniu rządu co do przyjęcia do 
seminarjum nowego profesora teologji, z galicyjskich 
grecko-unickich księży i co do wprowadzenia wykła­
du teologji w innym duchu. Inne gazety—jak Tygo­
d n ik 'K a to lick i i D ziennik Poznański, usiłują zape­
wnić czytelników, że z wysłaniem ks. Kalińskiego 
łączy się zupełne zniesienie w królestwie polskiem 
unji, której, według tych dzienników, nominat niby 
był głównym obrońcą. Zarazem Czas i D zienn ik  P o­
znański starają się uchronić ks. Kalińskiego od ob­
winienia, jakoby nie zasługiwał na zaufanie pod 
względem politycznym, i zapewniają, że nie tylko nie 
przyjmował żadnego udziału w ostatnich działaniach 
buntowniczych przeciwko rządowi, ale zawsze od­
znaczał się przywiązaniem, za które, według Czasu, 
nawet doznał prześladowania. Nakoniec prawie 
wszystkie, wzmiankowane gazety zamieściły wiado­
mość, jakoby doznała jednego losu z byłym admini­
stratorem djecezji chełmskiej ks. Kalińskim, większa 
część (według nich od dwóch do siedmiu) członków 
chełmskiej kapituły katedralnej.

Wszystkie te wiadomości, tak jak i większa część 
tego co pisze się w polskich zagranicznych gazetach 
o biegu spraw w królestwie polskiem, pozba­
wione są wszelkiej wiarogodności. Galicyjskie pismo 
Słowo, organ ruskiej ludności w Galicji, zamieściło 
już w NNrach 75 i 78, chociaż krótką, ale zupełnie 
prawdziwą wiadomość o przyczynach wysłania ks. 
Kalińskiego, również jak i sprostowanie wiadomości, 
jaką dzienniki zagraniczne podały o losie członków 
kapituły chełmskiej.

Zarazem Słowo w Nrze 78 zamieściło okólnik z 11 
(23) września r. b., który, konsystorz djecezalny

chełmski, objąwszy po wydaleniu ks. Kalińskiego’ 
zarząd djecezją, ogłosił do duchowieństwa tejże dje­
cezji. Z tej odezwy okazuje się, że usunięcie księdza 
Kalińskiego od zarządu djecezją i zesłanie go do ce­
sarstwa, jest niczein innem, jak spóźnioną karą, któ­
rą ściągnął na siebie za zbyt czynny udział jego sa­
mego i członków rodziny w sprawach byłego w kra­
ju buntu, a również i za ciągły przeciwprawny opór 
wszystkim rozporządzeniom władzy świeckiej.

Ta odezwa konsystorza chełmskiego, mogąca sama 
przez się służyć za dostateczne sprostowanie wyżej 
przytoczonych mniemań gazet zagranicznych,—po­
daje się poniżej w niniejszym numerze naszego dzien­
nika. Niemniej, nie będzie zbytecznem, -poprzedzić 
ten dokument krótkiem wspomnieniem niektórych fa­
któw, stauowiących obwinienie administratora djece- 
zij chełmskiej, biskupa czyli nominata księdza Ka­
lińskiego.

Objąwszy zarząd djecezji chełmskiej, wkrótce po­
tem jak w kraju wybuchnął zbrojny bunt, mianowi­
cie w maju 1863 s., ks. Kaliński, nie zaniedbał zaraz 
wykazać jawne swe współczucie do rewolucyjnego 
ruchu. Duchowieństwu, które mu się przedstawiało 
oświadczył, że przy zarządzie djecezją zamierza trzy­
mać się kierunku polsko-rzymskiego, to jest kierun­
ku zapisanego na sztandarach buntu. Przytem nie- 
wahał się niektórym z osób duchownych, które 
następnie formalnie to stwierdziły, oświadczyć, że o- 
trzymał od rządu narodowego instrukcję, według 
której będzie postępował. Lecz wkrótce ujawniły się 
jeszcze bardziej stanowcze dowody należenia ks. Ka­
lińskiego do przestępnego buntu. Jeden z jego sy­
nów, — Seweryn, stanął w szeregach zbrojnej bandy 
pod dowództwem Langiewicza, walczył przeciwko 
wojskom ruskim, był raniony, i po rozbiciu Langie­
wicza, przebywał jakiś czas u ojca w Chełmie, a po­
tem uciekł za granicę, gdzie był, z rozporządzenia 
rządu austrjackiego, zamknięty w twierdzy Ołomuń­
cu. Drugi jego syn, Szymon, także jakiś czas znajdo­
wał się w bandzie buntowników, lecz potem powrócił 
do Chełmu i został umieszczonym przez ojca swego 
w seminarjum chełmskiem. Córki k s . Kalińskiego, 
z których niektóre dawno już porzuciły rodzinne 
wyznanie, mieszkając u ojca swego w domu bisku­
pów chełmskich, brały najgorliwszy udział we wszy­
stkich tamtoczesnych politycznych manifestacjach. 
Nakoniec wyprowadzone w 1864 roku dwa formalne 
śledztwa, wykryły bezpośrednie stosunki samego ks. 
Kalińskiego z osobami, przekonanemi o należenie do 

! organizacji rewolucyjnej, pomiędzy innemi z rewolu­
cyjnym naczelnikiem m. Chełma, Ettyngierem. Śledz- 

! two dowiodło także, że w 1863 r., nietylko przyjmo­
wał u siebie w domu kapelana jednej z band bunto­
wniczych, ale nawet pozwolił mu w swej obecności 
odzywać się w naj obraźliwszych wyrażeniach i z gro­
źbami przeciw jednej osobie duchownej, za znane 
przywiązanie tej ostatniej do rządu, i że temuż ka- 

' pelanowi buntowniczej bandy udzielił upoważnienie 
do odprawiania nabożeństwa w katedrze chełmskiej. 
Również przez wyprowadzone śledztwo, administra­
tor djecezji chełmskiej przekonany został o wydanie 
rozporządzenia nakładającego na cerkwie grecko, 
unickie kościelną żałobę, mającą pomagać działa­
niom rewolucyjnej propagandy pośród grecko-uni­
ckiej ludności. Nakoniec z wyprowadzonego w 1864 
r. śledztwa o wydauie buntownikom różnych sum na­
leżących do chełmskich djecezjalnych instytucij (po­
między innemi i pieniędzy przeznaczonych na zabez­
pieczenie wdów i sierot po księżach), ks. Kaliński o- 
kazałsię winnym niedoaiesienia o tem rządowi, w ce­
lu ukrycia przestępstwa zbliżonych do niego osób, 
które pomagały do zabrania sum duchownych.

Czyż potem wszystkiem może dziwić, źeks. Kaliński, 
który tyle sympatyzował z buntem i który tyle mu po­
magał, nie mógł obojętnie pootępować względem dobro­
czynnego dla włościan Najwyższego Ukazu z 19 lu­
tego 1864 r. który przeznaczony był do zagojenia 
tylu zastarzałych ran i dania trwałego początku spo­
łecznemu odrodzeniu i organizacji kraju. Kiedy na­
czelnik miejscowego wojenuo-policyjnego zarządu, za­
wiadamiając o mającem nastąpić w greko-unickich 
cerkwiach obwieszczeniu nowych Najwyżej nadanych 
włościanom praw, wspomniał biskupowi nominatowi, 
że byłoby właściwem aby sam odprawił z tego powo­
du nabożeństwo w katedrze chełmskiej, ks. Kaliń­
ski z początku stanowczo odmówił, powołując się na 
chorobę i ustąpił w obec usilnych namów miejscowej 
władzy dopiero wtedy, kiedy rozmawiający z nim 
urzędnił przekonał go o bezprawiu takiej odmowy i 
dziwnej jednoczesności mniemanej choroby właśnie z 
dniami, w których lud zewsząd sam przez się gromadzi 
się do cerkwi, dla wzniesienia modłów za Najjaśniej­
szego Monarchę.

Nieprzyjazny rządowi w sprawach politycznych i 
społecznych, nominat chełmski okazał się niestety
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iicaKaro po4 a CTpaHTe-ihHbiiB noTpe6iioCTeH 
no llBanropo4CKOH KpBnocTH u n o Baprna-
BB cb A-ieKcaii4poBCKOio L(iiTa4e-ibio.

l I o 4 p o 6 H o e  o 6 B H U n eH ie  u o c . i ^ y e T B  110 
y T B e p i« 4 e H in  T o p r o  i h x b  y c . i o B i f i ,  n p e 4 i ia -  
p i iT e - ib i io  w e  c o o ó m a e T C H , h t o  Ha y n i e p a ^ i e -  
H ie  B o e m i a r o  C o B B T a  n p e 4 C T a B ,ie H o  T p e -  
6 o o a T b  3 a - io r B  4 -IH n e p B O H a H a a b iia r o  o ó e 3 - 
n e n e H iH  n a  T o p r a i B  n o  H n a H r o p o 4 y  8 , 0  0 0  p .  
n o  B a p in a B U  2 0 , 0 0 0  p . ,  e c - i n  w e  3 a 4 o r n  6 y -  
4 y T B  n p e 4 C T a B -ie iib i B B C B H 4 ’E T e .ib C T B a x B  n a  
4 0 x1a  II 4 a i lK I I ,  B B  0 4 H0 XIB I13B r o p o 4 0 B b ,  
K pOXlB CTO0 H H B P h t i i  11 0 4 e C C b l,  TO T p e S o -  
B a iib  n o  l l B a n r o p o 4 y  2 0 , 0 0 0  p y 6 - ie n  n o  B a p -  
u ia a -B  3 0 , 0 0 0  p y 6 -ieH .

F .  B a p m a B a ,  4  O K T a B p n  1 8 6 6  r o 4 a .
H a H a H i.ii iiK B  l lH w e H e p o B B ,  
P e H e p a ^ B -M a io p B ,  4 > e ń x T H e p B .

(N. D. 6 6 2 3 ). M agistra t M iasta  
W arszaw y,

Podaje  do wiadomości powszechnej,  że w d. 
24  Paźdz ie rn ika  (5 Lis topada) r. b. o godzinie  
11 z r a n a  odbędzie się w sali  posiedzeń M a g i ­
s t ra tu  licytacja in plus przez opieczętowane 
dak la rac je  na  sprzedaż sta rych wyszlych z uży­
cia papierów wynoszących pudów około sto 
kilkudziesięc iu od ceny rs. 1 kop. 20  za  pud 
do niniejsze j licytacji  podanej .

Mający przeto zamiar u b iegan ia  s ię  o pow yż­

sze kupno mogą złożyć w czasie wyżej o z n a ­
czanym  n a  ręce p. o P re zy d en ta  m iasta  o p ie ­
czętow ane d ek la rac je  na  p iśm ie pod ług  w zo­
ru  niżej zam ieszczonego, a w tych w yraźnie l i ­
te ram i bez sk robań  popraw ek  i p rzek reś leń  
wypiszą ofiarow aną przez siebie cenę jednego  
puda pap ieru .

N a d t j  do d e k la ra c ji dolączoay być  winien 
kw it kasy  G łów nej ekonom icznej n a  złożone 
vadium  w ilości rs. 40  k tó re n ieu trzym ujące- 
mu się przy licy tac ji n a ty ch m iast zw rócone 
będą.

In n e  w arunki dotyczące xv mowie będącej 
licy tac ji są do p rze jrz en ia  każdodzienn ie w 
w ydziale służby O gólnej M a g istra tu  w-yjąwszy 
d n i św iątecznych.

W arszaw a d. 7 (19) P a ź d z ie rn ik a  1866 r. 
p. o. P rezy d en ta , 

z upow. Sliżews k i.
N aczeln ik  K ance la rji, L uceńsk i.

W zór do d ek la rac ji.
W sk u te k  og łoszenia z d n ia  p o daję

n in ie jszą  d e k la ra c ję , iż podejm uję się nabydź 
p ap ie r wyszły z użycia a  przez M a g is t r a ln a  
sprzedaż w ystaw iony w ilości mniej więcej 
pudów sto k ilk ad z ies ią t o fiaru jąc za pud ( tu  
w ypisać w yraźn ie  lite ra m i ile) p oddając  się 
wszelkim  obow iązkom  i zastrzeżen iom  w w aru n ­
kach  licy tacy jnych  ob ję ty m  K w it n a  złożone 
vadium  w ilości rs . 40 sk ła d am .

S ta le  moje zam  e iz k a n ie  j e s tw  N N . p isa łem  
dn ia  m ca 1866 r.

(podpisać im ie i nazw isko^

(N. D. 6533) Dyrekcja Ubezpieczeń. 
Podaje do powszechnej wiadomeści że w dniu 

18 (30) Październ ika  r. b. o godzinie 11 z ra ­
na  odbywać się będzie publiczna licytacja przez 
opieczętowane deklaracje na  papierze stemplo­
wym ceny kop. 15 spisane ,  na sprzedaż da­
wnych ak t  w ilości mniej więcej około 400 p u ­
dów w biorzeDyrekcji znajdujących się, poczy­
nając od sumy rs .  1 kop. 50 za pud brutto .

Kt< z deklarantów postąpi najwyższą cenę, 
ten  staje się właścicielem rzeczonych akt ,  k tó ­
re wydane mu będą po przeważeniu na  u rz ę ­
dowej wadze miejskiej i po uiszczeniu  na leżno­
ści, j a k a  według jego offerty do zap łacen ia  
przypadnie.

Do każdej deklaracji  załączony być winieu 
kwit kasy głównej Ubezpieczeń poświadczają-  
ęy złożenie przez dek la ran ta  kwoty rs. 60 j a ­
ko vadium do powyższej l icytacji i rs. 20 na 
koszta ogłoszenia.

D e k la r a c j e  n a p i s a n e  n i e  p o d ł u g  n iż e j  z a m ie -  
s z c z o n e g o  w z o r u  i b e z  d o ł ą c z e n i a  k w i t ó w  v a -  
d j a ln y c h  u z o a n e m i  b ę d ą  z a  n i e w a ż n e  i o d r z u c o -  
n e m i z o s t a n ą .

W aru n k i  licytacyjne jak  również i a k ta  na 
sprzedaż przeznaczone m ogą być przejrzane 
każdodziennie w godzinach s łużbowych.

Wzdr do deklarac^.
W  skutku  ogłoszenia Dyrekcji  Ubezpieczeń 

z da ty  5 (17) Październ ika  r. b. Nr. 57882 i 
1843 składam niniejszą dek la rac ją  na  kupno 
a k t  dawnych w biurze Dyrekcji  będących o b o ­
wiązując się zapłacić za każdy  pud brtu to  po 
rubli  srebrnych (tu wypis ić cenę literami) pod­
dając się wszelkim zastrzeżeniom i obowiąza-  
niom objętym warunkami licytacyjnemi które 
do k ład n ie  mi są wiadome.

Kwit na  złożone w Kasie  Głównej ubezpie­
czeń vadium w sumie rs. 60 oraz rs. 20 na ko ­
sz ta  ogłoszenia dołączam, k tóry w razie  nie- 
u trzymania się przy kupnie sam odbiorę.

Stałe moje zamieszkanie jest w mieście lub 
wsi N z domu pod liczbą (data  i podpis wła­
snoręczny wyraźnie napisany^.

Adres dek laran ta  taki:
„D o Dyrekcji  Ubezpieczeń”
D ek la rac ja  n a  kupno akt w biurze D yrekc j i  

U bezpieczeń znajdujących się:
W arszaw a d. 5 (17) Października 1866 r.

Prezes Wierniewicz.
Naczelnik Kancela rji ,  Słomiński.

(N. D. 66271. N aczeln ik Powiatu  
Wieluńskiego .

Podaje  do wiadomości osób interesowanych, 
że  w dniu 10 (22) L is topada r. b. o godzinie 
11 z rana odbywać się będzie licytacja w  biu­
rze Naczelnika P o w ia tu  Wieluńskiego in m - 
nus przez opieczętowane deklaracje  na entre-  
pryzę zabrukowania rynku  w mieście Boles ław­
cu. Suma anszlagowa na  te roboty wynosi 
rs. 1,040 kop. 21, oraz pomoc bezpłatna szar-  
w arkow a dni ciągłych 130 i pieszych dni 255.

Każdy przystępujący do licytacji,  winien  
złożyć dowód jednej z kas Skarbowych lub 
miejskich na złożone w niej v a l iu m  bądź g o to ­
wizną bądź pap erami kredytowemi na  kaucje  
przyjraowanemi w ilości rs. 1 0 ł  kop .  2, oraz 
świadectwo właściwej w ładzy policyjnej co do 
swej zamożności jak  ró wnież pełnoletności; bez 
tych  bowiem dowodów, deklaracja  za nieważną 
będzie uznaną.  Bliższa wiadomość o w arun­
kach tej en tropryzy powziętą być może w  b i u ­
rze Naczelnika Powiatu  Wieluńskiego w go ­
dzinach biurowych.

Deklaracje napisane być powinny czytelnie, 
czysto, bez poprawek lub skrobań ua papierze 
s templowym ceny kop.  15 podług wzoru po­
niżej zamieszczonego.

W ieluń dnia 1 ( i ą )  Października 1836 r.
w zast.  Stecki.

Wzór do deklaracji .
W skutek ogłoszenia N aczeln ika P ow iatu

W ieluńskiego z dnia  1 (13) P aźdz ie rn ika  r .  i». 
Nr. 19,977 składam deklarac ją  podjęcia się e n .  
trepryzjr zab rukow an ia  rvnku w mieście B o le ­
sławcu za sumę rs. NN. (tu wypisać l iczbami 
i literami) sumę.

Dowód na złożone vadium w kwocie rs. 104 
kop. 2 skła-lam; które  jeżeli się nie u trzym am  
przy  en trepryzie  sam odbiorę.

W arunki  l icytacyjne odczytałem i tym się 
w zupełności poddaję.

Pisa łem w NN dnfa NN. 1866 r.
(T u  wymienić czytelnie  imie i nazwisko,  

oraz miesjce s ta łe go  zamieszkania).

(N. D. 64óó). Naczelnik P o w ia tu  
Siedleckiego.

P o d a je  do powszechnej wiadomości, iż w d  . 
1 (13 )  L is to p a la  1866 r. o godzi iie 12 w po­
łudnie w biurze tu t  ;jszsgo powiatu odbywać 
się będzie przez opieczętowane deklarac je  l i -  
cy tac ja  in minus, na  przebrukowauie u l icy  Sta­
rowiejskiej i odbudow anie  d rew nianego  most­
k u  w in eście Siedlcach, poczynając od sumy 
rs. 654 k. 27*/a, anszlagiem przez Komisję  
Rządową Spraw  Wewnętrznych za tw ierdzo ­
nym objętej.

Mający przeto chęć podjęcia się powyższej  
entrepryzy, winien złożyć w czasie i miejscu 
wyżej oznaczonym opieczętowaną deklarac ją  
pod ług  wzoru poniżej  zamieszczonego napisa­
ną, w której wyraźnie literami bez skroban ia ,  
poprawek, lub przekreś eń, winien  oznaczyć 
sumę za j a k ą  w mowie będącej en trepryzy  po­
dejmie się, tudzież złożyć w kasie  tutejszego 
powiatu ,  jeśliby przez pocztę deklaracje  swe 
nadesłali  vadium gotowizną w yrów nyw ającą  
V io  sumy afiszlagowej t. j. rs. 66, które n ieu-  
trzymująccmu się przy licytacji zaraz zw róco­
ne będzie i kwit na złożone do deklaracji  dołą* 
czyć. W arunki  pod któremi l icytacja odbywać 
się będzie w każdym czasie w biurze p ow ia tu  
przejrzane być mogą.

Siedlce d. 19 Wrześ. (1 Paździer.) 1866 r.
Wzór do deklaracji .

W  sk u tk u  ogłoszenia W. Naczelnika p o w ia ­
tu  Siedleckiego z dnia 29 Września (11 Paź­
dziernika) r. b. Nr 14559, podaję mniejszą de­
klarację, iż podejmuję się en trepryzy  p r z e b u ­
dowania ulicy Starowiejskiej i odbudowanie 
drewnianego m ostku w mieście Siedlcach za  
sumę rs. N. (tu wypisać li terami sumę za  j a k ą  
konkuren t  podejmuję się entrepryzy) poddając 
się wszelkim obowiązkom i zastrzeżeniom wa­
runkam i licytacyjnemi objętym. Dow ód na  
złożone w kasie vadium rs. 66, z v ro t  którego, 
w razie nieutrzymania s ;ę do rąk  moich lub 
przesłania  takow ego  na mój koszt pocztą (w y­
razić dokąd  vadium ma być p rzes łane ) ,  s t a łe  
moje zamieszkanie w N. pisałem w N. dnia N. 
miesiąca N. roku 1866.

(Podpisać imie i nazw isko  wyraźnie) .

(N ‘ D .  6428) M a g istra t m iasta Sulejowa .
Poda je  do publicznej wiadomości że dn ia  26 

Października (7 Listopada) 1866 r. o godzinie 
10 z rana w biurze M agis t ra tu  tutejszego o d ­
bywać się będą głośno in plus licytacje n a  
trzechletnie poczynając od dn ia  1 Stycznia 
1867 r. wydzierżawienie dochodów do Kasy 
Ekonomicznej  tutejszej należących a  m iaow i-  
cie:

a)  c ła mostowego od sumy roczn?j rs. 1047 
kop. 5.

b) lądowego od sumy rocznej rs. 34 kop. 5.
c) rybołuwstwa od  sumy rocznej rs. 20 ko­

piejek 50. *
d)  łąki  miejskiej od sum y rocznej rs. 7 k o ­

piejek 60 na k tóry  to t e rm in  chęć m ających l i ­
cytowania powyższe dochody zaprasza.

Każdy przystępujący do licytacji obow iąza­
ny złożyć na vadium 1/10 część sumy dzierża­
wnej. Inne  warunki l icy t tcy jne  tyczące się 
pomienionych dzierżaw w godzinach biuro­
wych w Magistrzcie tutejszym przejrzane być 
mogą.

Sulejów d. 28 Września  (10 Paźdz.) 1866 r.
Burmistrz Jaśkiewicz.

(A7. D .  6621) R a d a  Szczegółowa Opiekuńcz 
Szp ita la  S-go D ucha.

Gdy ogłoszona na dz eń 6 (18) b. m. i r  
licytacja d la b raku  konkurentów  n ie  przy* 
sz ła  do skutku, p rzeto  podaje do wiadom o­
ści, iż w dm u 19 (31) Październ ika  r. b. o 
godzinie 5 po południu, w K ancelarji Szpi­
ta la  Sw. D ucha, odbywać się będzie pow tór­
na g łośna in m inus licytacja, na  dostawę dla 
Szp ita la  pomienionego, następu jących  j a ­
rzyn, a mianowicie:

1. K artofli korcy 130, korzec po rs r .  I  
kop. 35.

2. M archwi korcy 30, k o rzec  po rsr . 1 
kop. 20.

3. Cebuli korcy 5, ko rzec  po  r s r  5 .
4. B uraków  ćwikłowych korcy  40, korzec 

po rsr. 1.
5 B rukw i korcy  25, korzec po kop. 90.
G. P ie tru szk i korcy 3, korzec po rs r . 3  

kop. 50
B liższe  w arunki dostawy tej dotyczące, w 

K ancelarji Szpitala  każdego czasu p rz e jrza ­
ne być mogą. Każdy przystępu jący  do licy­
tac ji, zaopatrzony być winien w wadjum  w 
kwocie rsr . 50.

W arszaw a d. 8 (20) Października 1866 r.
Prezydujacy,

Rzeczyw isty R adca S tanu Wieczorkowski.
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iN . D . 6 596). Naczelnik Z ak ła d ó w  
Górniczych Okręgu Zachodniego.

P o d a ję  do publicznej w iadom ości, iż w biurze 
G órniczem  w D ąbrow ie odbyw ać się będą l i ­
cy tac je  in m inus p rzez  d ek la rac je  o p ieczę to ­
w ane na  dowozy w r . 1867 różuych m aterja łów  
a  mianowicie:

dn ia  18 (30) P aźd z ie rn ik a  b. r. 
poraź d rug i

1. o godzin ie 10 ran o  a a  dowóz galasa; 
z K opalń  i P łu czek  O lkusk ich  do hu t 
w Dąbrow ie w w artości rs. 2 ,797.

po raz czw arty
2. o godzin ie 10 '/2 ran o  na dowóz m iału gal- 

m anow ego z kopaln i B a rb a ra  do P łu czk i H e r­
ku les w w artości rs . 259.

3. o godzin ie  11 rano  a a  dowów m iału  g a l-  
m anow ego z K opaln i U lisses do P łu czk i B uko­
w skiej w w artości rs. 379.

4 . o godzinie l l t y j  rano na  dowóz m iału  g a l-  
m anow ego z K opalni Je rz y  do P łuczk i S ta rc z y -  j 
now skiej w w artości rs. 661. !

5. o godzinie 12 w po łudnie n a  dowóz m ia- 
łu  galm anow ego z K opalni Józef do P łu czk i i 
O lkusk ie j w w artości rs. 247.

6. o godzin ie 12*/2 z po łudnia  n a  dowóz , 
różnych m ate rja łó w  to je s t:  surow izny, ceg  y, : 
g liny  i t. p. do P u d lin g a rn i H uty  Bankow ej w \
w artości rs. 1,206. \

dn ia  19 (31) P a źd z ie rn ik a  r . b. j
7 . o godzin ie  10 ran o  na dowóz i rafow anie j 

k o k su  drobnego  d la  H u t cynku  w D ąbrow ie i j 
pod B endzinem  w w artości rs. 1,207. i

8. o godzin ie  1 0 */| rano  na  dowóz węgli do 
M achiny 14 konnej p r z y  w ielkich P iecach  I lu ty  . 

B ankow ej w w artości rs . 103. '
9. o godzinie l l  ran o  na  dowóz w ęg li do 

M achiny  45 konnej n a  kopaln i K saw ery w w ar- j 
tości rs. 74.

10. o godzinie 11 b* rano  n a  dowóz w apna , 
g liny  p iask u , w ęgli do B udow l w O kręgu  w 
w artości rs. 1,989. ,

11. o godzin ie  12 w południe n a  dowóz wę- ; 
g li  do B u lw arku  i  m aclnn parow ycn 20 i 35 
konny  cii n a  R eden w w artości rs . 746.

N adm ien iając iż licy tac je  te  ogłoszonem i ! 
zo s ta ją  pod temi sam em i zastrzeżen iam i ja k ie  , 
służyły  do tak ich że  licy tacji zam ieszczonych w 
w D nionn iku  W arszaw skim  w N um erach  208, 
221 i 224.

D ąbrow a d. 4 (16) P aźd z ie rn ik a  1866 r.
H em pel.

zam ieszkan ia  n a jn iż sz e j w ładzy po licy jnej j 
zam eldow ała.

Radom  d. 14 (26) W rześnia  1866 r .
S ęd z ia  P rezy d u jący , K oste rsk i.

(AT. D . 6579). S ą d  Policji Poprawcze) 
W ydzia łu  Lubelskiego. 

Zaw iadam ia iż D aw id  G oldm an v. G oldsztejn
niedozw olone i

b łędne leczenie z mocy a r t. 578 K. K. G. i P- 
skazany  zosta ł na  k a rę  p ien iężn ą  rs. 15. 

L ublin  dn ia  1 (13) P aździern ika  13*>6 r. 
Sędzia  Prezydujący . U uprech t.

i prawom ocnom i wyrokam i

(A .

(N. D. 6645) P o d p isa n y  K om orn ik , w ia ­
dom o czyn i, iż  w d n iu  13 (25) P a ź d z ie rn ik a
r .  b . o g o d z in ie  12 w p o łu d n ie  n a  ta rg u  g łó ­
w nym  w P ra d z e , p ra w n ie  z a ję te  ru ch o m o śc i, 
ja k o  to: k a p o ty  su k ie n n e , b ie liz n a , g a rd e ro ­
b a , łó ż k a  je s io n o w e  i t. p ., p rz e z  p u b lic z n ą  
lic y ta c ją  s p rz e d a n e  będą .

W a rsz a w a  d. 7 (19) P a ź d z ie rn ik a  1S66 r . 
D o m in ik  P aw łow ski, K o m orn ik .

1

ZAPOZWY EDYKTALNE.

(N . D . 6 5 3 5 ) S ą d  Policji Poprawczej
Powiatu W arszawskiego W ydzia łu  1.

Z apozyw a: 1. M ic h a ła  Z ago ro d n eg o , la t  
39 licząceg o , re lig ji  p raw o sław n e j, z p ro fe s ji 
szew ck ie j u trz y m u ją c e g o  s ię , żo n a teg o , b e z ­
d z ie tn eg o , o s ta tn io  p o d  N r. 215S w W a r s z a ­
w ie m ie sz k a ją c e g o . 2. L o d in a  Issa je w , la t  
27 m a jąceg o , w yzn an ia  s ta ro w ie rcó w , w y ro ­
b n ik a , żo n a teg o , b e z d z ie tn eg o , o s ta tn io  w 
W a rsz a w ie  w B a ra k a c h  p o d  c y ta d e lą  m ie­
sz k a ją c e g o , a  o b ecn ie  z p o b y tu  n iew iadom e­
go. 3. A n to n ieg o  K oleśn ików , la t  49 m a ją ­
cego , w y zn an ia  s ta ro w iercó w , w y ro b n ik a , żo­
n a te g o , d z ie tn eg o , o s ta tn io  w W a rsz a w ie , 
w b a ra k a c h  pod  c y ta d e lą  m iesz k a jąceg o , a  o- 
b ecn ie  z p o b y tu  n iew iadom ego, iżb y  w c iąg u  
d n i 30 od d a ty  n in ie jszeg o  zapo zw u , do s p ra ­
wy w łasn e j w są d z ie  tu te jsz y m  staw ili s ię .

W a rsz a w a  d. 3 (15) P a ź d z ie r . 1866 r .
S ęd z ia  P re z y d u ją c y  Ż y zn iew sk i.

(A'. 19. 6361). S ąd  P olicji Prostej Okręgu 
i M iasta  W arszaujy W ydzia łu  11.

W  nocy z tl. 3 (15) n a  4 ( 1 6 )  L utego  r. b. 
we wsi G órce Gm inie Pow ązki O kręgu  W ar­
szaw skim  znaleziony został wóz szyhaw any 
w raz z kon iem , k tó ry  obecnie zn a jd u je  się w 
deposycie Sr*du naszego . W zywa przeto  p r a ­
wego w łaściciela, ftby z dowodam i właswość u - 
sp raw iedliw iającem i, do Sądu naszego p rzyby ł, 
łub o sprawcy pozostaw ienia takow ego bez do*

* zoru , zaraz doniósł, a  to n a jd a le j w c ią^u  dni 
trzy d z iestu , w przeciw nym  bowiem raz ie  pod­
łu g  p raw a postqpionf*m będzie.

W arsząw a, d. 20 W rześ. (2  P aźd z .)  1800 r.
A seso r T rybunały , p. o. P odsęd k a , 

A sesor K allegialny , K okow ski.

(X . O. 6 3 4 3 ) S a d  I oiicji Poprawczej 
W ydzia  łu Radomskiego.

Z apozyw a M ałg o rza tę  Szałajow ą żonę s te l­
m acha, p o p rzedn io  we wsi K ostrzynie Gminie 
Rusinów  zam ieszkałą , obecnie z pobytu n ie­
w iadom ą, o n ieum yślne  podpalenie p o d p a lc ie  
obw inioną, ażeby w ciągu dni 30  od daty  n i­
n i e j s z e g o  o g łoszen ia  licząc , W  feąazie tu tejszym  
s ta w iła  s ię , lub m iejsce teraźn ie jszego  swego

ny;
tran sp o rc ie  z m. 
g#, bac/.ną uw agę zw racały  i w raz ie  u jęcia  
Sądow i tu te jszem u , lub najb liższem u m iejscu 
"jęcia, odstaw iły.

Łęczyca, d. 28 W rześ. (10  Paździer.) 1866 r. 
S ędzia  P rezydujący , Baj

D . §575). S ą d  Policji Prostej 
Okręgu Kazim ierskiego

W zy w a Ig n aceg o  i M a rja n n ę  B a rw iń s lp c h , 
cyganów , o s ta tn io  w m ieśc ie  B aran o w ie , w 
P ow iecie  i G u b ern ji L u b e lsk ie j z a m ie s z k a ­
ły c h , aby się  n a jd a le j w c ią g u  d n i 30 od da ty  
o g ło sz en ia  n in ie jsze g o , w są d z ie  tu te jsz y m , 
d la  w y s łu c h an ia  w yroku  p rzec iw k o  n im  w y­
d an eg o , staw ili, po  up ły w ie  bow iem  tego  t e r ­
m inu , l is ty  gończe  z a  n iem i, ja k o  u k ry w a ją -  
cem i się , w ydane z o s ta n ą .

K az im ie rz  d. 1 (1 3 j P a ź d z ie rn ik a  1866 r .
P o d sęd e k  B ie liń sk i.

(N . D . 6139). S ą d  Policji Prostej Okręgu 
Marjampolslciego.

W zy w a T o m a sz a  B o n iew icza  v. P ro w iew i- 
c z a  z G m iny F re d a  p o ch o d ząc eg o , a  o becn ie  
z  p o b y tu  n iew iadom ego, ab y  d la  z ło ż e n ia  
t ło m a c z e n ia  w uczynionem  m u z a rz u c ie , s ta ­
w ił s ię  w S ąd z ie  P o lic ji P o p ra w c z e j w y d z ia ­
łu  K alw ary jsk ieg o , bow iem  p o  u p ły w ie  dn i 
30  od d a ty  w ydanego o g ło sż en ia , s k u tk i  p r a ­
w ne do n iego zas to so w an e  b ę d ą .

M a rjam p o l d. 18 (30) W rz e śn ia  1866 r.
w. z. M ajew sk i.

(N . D . 6 4 1 0 ). S ą d  Policji Prostej Okręgu 
M a  rja mpołsk iego.

W zyw a M ic h a ła  K o tk ie w ic z a  z G m iny Mi- 
c h a lis z k i  p o ch o d ząc eg o , a  o b ecn ie  z p o b y tu  
n iew iadom ego, ab y  d la  z ło ż e n ia  t ło m a c z e n ia  
w uczy n io n y m  m u z a rz u c ie , s ta w ił s ię  w S ą ­
d z ie  P o lic ji  P o p ra w cze j w y d z ia łu  K a lw a ry j­
sk iego , bow iem  w u p ły w ie  d n i 30 od  d a ty  
w ydanego  o g ło sz e n ia , sk u tk i p raw n e  do n ie ­
go z a s to so w a n e  b ęd ą .

M a rja m p o l d. 18 (30) W rz e ś n ia  1866 r.
w. z. M a jew sk i.

L I S T Y  GOŃCZ E.

(N. D. 6550) S ą d  P olicji P roste j 
O b  ęgu Ostrołęckiego.

W zy w a w sze lk ie  w ład ze  n ad  b e z p ie c z e ń ­
stw em  k ra ju  czu w a jące , ab y  W ólfa P o k o rn e ­
go, ze  w si K o rd o w a, G m iny R z e k o ń , G u b er-  
ą j i  P ło ck iu j p o chodzącego , la t  21 m a ją c e g o  
w z ro s tu  s łu szn eg o , tw arzy  śc ią g łe j, w łosów  
b łą d , oczu  siw ych, n o sa  śc iąg łeg o , u s t  m ie r ­
n y ch , b rody  śc iąg łe j b ez  z a ro s tu , z n a k ó w  
szczeg ó ln y ch  ż a d n y c h  p o sz u k iw a ły , a  w ra z ie  
u ję c ia  do tu te jsz e g o  lu b  n a jb liż sz eg o  S ąd u  
d o staw iły .

O s tro łę k a  d. 4  (16) P a ź d z ie rn ik a  1866 r .
P o d sę d e k ,

A se so r K o leg ia lny , S o k o ło w sk i.

(N. D . 6547). S ą d  Policji Poprawczej 
W ydziału  Piotrkowskiego.

W zyw a w szelkie w ładze tak  cyw ilne ja k o  i 
wojskow e nad  porządkiem  i bezpieczeństw em  
w k ra ju  czuw ające, aby na S tan isław a  P ie lu -  
s ińsk iego  z wsi i G m iny B ogusław ie O kręgu  
P io 'rk o w sk ieg o  pochodzącego, o zobelżem e 
w łasnej m a tk i obw inionego, a  przed w ym iarem  
spraw iedliw ości ukryw ającego się , baczne oko 
zw racały , w razie u jęc ie  Sądow i tu te jszem u  lub 
n ajb liższem u  O kręgow em u tran sp o rtem  pod 
a trażą  dostaw ić raczy ły , rysop is, m a la t 30, 
w zrost śrrd n i, tw arz o k rąg ła , w łosy ciem no 
b lond, oczy czarno, nos m ierny , znak i szcze­
gólne żadne.

P io trków  d. 3 (15) P aźd z ie rn ik a  1866 r. 
Sędzia  P rezydujący ,

A sesor K olegialny , C hm ielińsk i.

(N . L). 6 1 3 7 ). S ą d  Policji Poprawczej 
W ydzia łu  Łęczyckiego.

W zywa w szelk ie w ładze ta k  cyw ilne j a k  i 
wojskowe, aby na Ignacego  S ie rad zk ieg o  la t 
33 kato lika , żonatego z kelon ji Nowe m iasto  i 
g ospodarza  roinego, z M ichała i A gnieszk i u- 
rodzonego, w zrostu m iernego, budowy ciała  
szczupłej, tw arzy  śc iąg łej, włosów cicm no- 
b loud , wąsów blond, nosa p rostego , ust m ier- 
nvcli, ubranego  w su rd u t kortow y czarny  po­
p lam iony , k am izelkę  kortow ą szarą , spodnie 
kortow e czarne , bu ty  z cholewaaai g rubo , k o ­
szulę płócienną b iałą , k aszk ie t suk ien n y  czar- 

o kradzież gw ałtow ną p rzek o n an eg o , w 
Łodzi do m. Łęczycy zbiegłe-

D O N I E S I E N I A  P R Y W A T N E .

(N . D. 6638)

N . kładem i drukiem S. Lewentala wyszło dzieło p. t.:

H I S T 0 R J A  POWSZECHNA
P E Z E Z

WIKTORA DURNY
Minist a Oświecenia Publicznego we Francji

z  francuzkiego przełożona przez

L E O N A  R O G A L S K I E G O
O s i e j e  w i e k ó w  Ś r e s i n i c l ł S  Cena eg zem p larza  rs. 1 kop. 20, tom u I-g o  obejm ują ego 
w i e k i  s t a r o ż y t n e  rs. 1 kop. 20 ,

S k ła d  G łów ny w W arsz aw ie  w K s ię g a rn i i S k ład z ie  N u t m uzyczn y ch  M ic h a ła  G lu ck s- 
b erg a  p rz y  u licy  K ra k o w sk ie -P rz e d m ie śc ie  w dom u G rodzick iego  N r. 9 (4 1 1 ) i tu  j e ś t  do n a ­
bycia; n a  p row in c ji: u  S t A rc ta  w L u b lin ie ; H . H u r tig a  i M itw ach  w K aliszu ; M o z d zeń sk ieg o  
i  G o ld te ra  w K ie lcach ; Ch. K e m p n e ra  w P ło c k u ; S ilb e rm an a  w R a d o m iu ; K o h n a  w C z ę s to ­
chowie; S ch en fe ld a  w Ł om ży.

(N  D. 6496)

SKŁAD HURTOWY
W S 7. E L K I C H W Y R O  I! O W T A li A C Z N Y C H
pod  N r. 471b  P la c  R e su rsy  K u p ieck ie j o d e b ra ł t r a n s p o r t  C ygar K . K u ch czy ń sk ieg o  w R y ­
dze, m iędźy  in n em i Trabacllłoą d o b re  C ygaro  n a  3 k o p ie jk i, w  m ały ch  i w ięk szy ch  p a ­
k u n k ach . P ow y ższy  S k ła d  u rz ą d z ił  f ilją  w S ochaczew ie  u P . Jo e la  H e rsz te n b e rg  pod  N r . 
192 w dom u w łasn y m  p o  cen a c h  W a rsz a w sk ic h .

■I. Ronenhluni
T e n ż e  S k ła d  m a h o n o r  p o lec ić  Szanow nej p u b lic z n o śc i sw oje za p a sy  C ygar H ą w a ń  

sk ic h  im p o rto w a n y ch  w cen ie  9 do 60 ru b li  za  s to  sz tu k . F i l ja  S k ła d u  w W a rsz a w ie  n a  ro  
S -to  K rzy zk ie j i  N ow ego-Ś w iatu  N r  1246 tu ż  obok  p a ła c u  Z a m o jsk ic h . (14590)

(N. D . 6116) _

SKŁAD HURTOWY
WSZELKICH WYROBÓW TABACZNYCH,

pod Nreiii 737)8, ulica Rymarska, róg Leszna, (patent Ner 39),
zaopatrzony jest ciągle w CYGARA, TYTONIE i PAPIEROSY z Fabryki 
Cl. Kr aft w Petersburgu, oraz z Fabryk Mullera, Kuchczyński i Comp., oraz 
Vissora, niemniej w odleżałe CYGARA TIAWAŃSKIE, o czem mam honor 
zawiadomić PP. Handlujących Wyrobami Tabacznemi.

W ilh e lm  W a r d .
______________________________________________________________________________________(15,265)

(N. D. 6614)

T R U M N Y  M E T A L O W E
WY  Ii OBU K R A JO W EG O  

FA B M E I K. MIHTER,
sprzedaż tychże trumien odbywa się tylko w skladzi ;

LEOPOLDA KNOLL i Sr“
p rz y  u licy  C zystej N r. 638 l i t . .B .  w dom u B a u e rfe in d a

a  z a p a s  ich', oraz m aterace, pod uszk i i Umpy z n a jd u je  s ię  w oddz ie ln ie  u r z ą ­
dzonym  M a g azy n ie  w d z ied z iń cu  — C e n y  S t a ł e  b ard zo  u m iark o w an e .

N a  ż ą d a n ie  osób  m iesz k a jący ch  n a  p ro w in c ji p rz e s y ła ją  s ia  fo tografie . (12385)

(N . D . 6665)

Znany od lat piętnastu
ZAKŁAD RESTAURACYJNY

I O G R Ó D
pod nazwą KL!H>RAIH>,

j w domu pod JNr. 5 S 6 B . p rzy  ulicy D ługiej 
egzystujący.

1 Z  pow odu w ażn y c h  o k o liczn o śc i j e s t  do o d ­
s tą p ie n ia  S K A K 45E  z ko m p le tn em  u rz ą d z e ­
n iem  ta k  o g ro d u  ja k  i lo k a lu  zim ow ego, św ie­
żo i g u sto w n ie  odnow ionego. W iad o m o ść  

| o w aru n k ach  n a  m iejscu . (17032)

(N. I). 6364).
I f o i m n r k  p i l i ł  n a z w ą  S - g o  O u -  

i c l i a .  w łasn o ść  In s ty tu to w a  p rz y  m ieśc ie  
pow iatow em  R a w a po ło żo n y , o d  stacji 

j k o l e i  ż e l a z n e j  S k i e r n i e w i c e  o  
! 9 4  w i o r s t  o d d a l a n y ,  z a w ie ra ją c y  

w łók  9, razem  z łą k a m i, n a js ta ra n n ie j zago- 
j sp o d a ro w an y , j e s t  każdego  czasu  d o  p o d -  

d z i e r ż a w l e n i a  n a  l a t  3 .  B liż s z ą  
’ w iadom ość p o w z iąść  m o żn a  na m iejscu  
; lub  w  W a r s z a w i e  u  * * ’• f i o s i ń -  
■ sk lej. U lica  A le k sa n d rja  N r. 2849, m iesz ­

k a n ia  8. (• 16311).

(N ; D . 6616)

Żadna szarlataneria.
O praw dzie każdy dowodnie przekona e 

się moze.
S tu c z n e  z ę b y  b ez  m e ta lu , b e z  h ak ó w  i b ez  

sp rę ż y n  o sad zo n e , ła tw e  do w y jęcia  i n a p o -  
w ró t  do w sta w ien ia  i s łu ż ą c e  do m ow y i ż u ­
cia.

I I .  l e n m a r k  d e n t y s t a .
N o w y-Ś w iat N r. 33 now y, (s ta ry  N r. 1259c.)

(6325)

;N  D. 6637) W dniu  12 C zerw ca r. b. i 
d ro d z e  w p rz e je z d z ie  z M a g en ty  do K aw en  
czy n a , zgub io n y  z o s ta ł  P u g i l a r e s ,  ' 
k tó ry m  o p ró c z  p ie n ię d z y , w k w ocie  r s r .  
ko p . 20. z n a jd o w a ł się  l y a s j c o e t ,  w ydań 
p rz e z  N a c z e ln ik a  w o jennego  w m ieśc ie  Miii 
sk u , i l e g i t y m a c y j n a
n a  n azw isk o  M ic h a ła  B o g u szew sk ieg o , o ra  
ro z m a ite  d ro b n e  k o n o ta tk i. Z n a la z c a , zech c  
takowe^ z ło ży ć  na  m ie jscu  we wsi M a g en ta  
lub  te ż  w w y d zia le  p a sp o rto w y m  w z a rz ą  
d z ie  w arsza w sk ie j p o lic ji, z a  co p rzy rz ek ł 
s ię  sto so w n e  w y n ag ro d zen ie . (9962)
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